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A U S T  R Y A.
Opawa dnia  20 października. Dnia 18 b. ra. 

przybył tu  N. Cesarz A ustryacki przy odgłosie 
, dzwonów. Dziś zaś zjechał tu  N. Cesarz Rossyy-
\  ski i Królewic Pruski, następca tronu.

Z m inistrów przybyli tu: Xiąźę M ettermch, p ru - 
• ski minister stanu H rabia Bernstorff, pełnomocny 

m inister Rossyyski przy dworze A ustryackim  H ra  
bia Gołowkin, Rossyyski m inister spraw  zagrani­
cznych Hrabia Capódistrias, pośeł Francuzki przy  
dworze Rossyyskim H rabia de la Ferronai i wiele 
Innych znakomitych osób.

W kró tce  także spodziewamy się przybycia Xia- 
żęcia Hardenberga. (przejeżdżał d .'zS  b .'m . przez 
W roclaw).

• ■ B S U Ś 5 I ,
Berlin  dnia  28 października. O negdav, jako 

w  rocznicę urodzin N-. Cesarzowey Rossyyskiey, 
wdow y, odprawiło sję tu  zrana nabożeństw o ob­
rządkiem  greckim w kaplicy zamkowey. Oprócz 
W ielkiego Niążęćia RossYyśkiego M ikołaja  i m ał­
żonki jego, byli na niem Król nasz ż X iazetam i i 
Xięzniczkami rodziny swojey, oraz z całym  dwo­
rem , obecni tu  zagraniczni ,X iążęta  i Xiężniczki, 
tydzież zhaydtfjący się Rossyame., Zanosili m odły 
o oługie życie i powodzenie Nayjaśnieyszey Mońki*- 
chim , k tóra przez ścisłe pdkrewienstvVo do obli 
narodów należy, W południe był wielki obiad 
w sali 1 y cerskiey% naktóryrn  obecni w yżsi urzędni­
cy cywilni ! wojskow i jako tez Rossyanie spełniali 
zdrow ie Monarcbini°

A h s l H ;
Londyn dnia 17 października. Królowń odebra­

ła  wczoray adres od mieszkańców w Ręndal W  od­
powiedzi oświadczyła między inńemi: Nieprzy­
jaciele moi pomnażali dziesięciokrotnie tysiaczno 
języczną wieść o zhańbieniu mojćm.fSpoki nareszcie 
w  każdym, zakątku Europy, nie szeptano do uclia 
naysprostńcyszych b mńie bajek, k tó rym  dawano 
Wiarę, bo zewsząd nadchodziły. Takim był jedeń 
z wybiegów tego olbrzymiego spisku, k tó ry  zgro­
madzał iałsze, poki się z nich nie u tw orzyła góra 
zagrażająca obaleniem tronu  Królowey. Lecz niech 

” ri Z1?U 1'° ^ r °Pnoścl narodu, przy wiązaniii je- 
? nienawiści uciemiężenia, 

drości dn Wolności druku, a talentom  i ma-
c z 7 ie s z Z ^  W n> T  i  0 lhrO m Ju i  obalony; wal-
w y ry te  krWawTm^ > ^  kr zy woPrzy ^ t w o  jeśt ; , ‘awett|i głoskami na czele jego1 ściga-
g . g o . p r , * ! , , , , *  wszystkich zacnych’ /d o b ry c h

K ró!(1 wc v r/' C h i n ° k ° ^ c p d a l i  także adres K. olovv ey. Odpowiedziała m iędzy  innemu „ Druk
“ “ ' '■ " ‘ • M  uczucia, 

z narocl właśnie jak pojedynczy człowiek nowstał
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cimy wszystko Nadaje skrzydła P a d z i e  i'W je.
dnym dniu większy robi skutek,, aniżeli słow ne
nauczanie wy przeciągu wieku dokazaćby mogło* 
Czegoz lękaią się władcy? Oto druku, k tó ry  w pa* 
łasz naw et wpaja miłość wolności,5' , , .
■\ W  odP°w,^dżij na inny kdres oś wiadczyła K ró- 
lowa: „ i  rudno będzie potomności dać tem u wia­
rę , iż m inistrowie przez taką  spraWę W y s t a w i l i  
spokoynosc krajową na t niebezpieczeństwo. Jest 
to  wielką zaletą wolney konstytucyi, iż praw o za­
równo sięi do wszystkich rozciąga. Jakże w ięc 
pogodzie z mą zgwałcenie Wszelkich p r a w , aby
n r l v S f ^ h ”,* doSodz!c? .Król powinien d l i
p zyiyładu bydz daleko posłuszhieyszy prawom, ani* 
zeh ^o k o lw iek  bądź z poddanych jego. M oźnaź wieO 

na rozwód Króla w okolicznościach,w któ* 
rych.by g0| poddanemu jego odmówiono? M ożnaź 
nan zezwalać pod w arunkam i, k tó re  się ani z prze* 
•gtsa* J ^ wanJeI,,» ani z praw am i krajowem i m e zga-

^ . Ju tro  odbibrze żhowd Króiowa 27 adressówd 
Sprawa jey lemey idzie, niż kiedykolwiek. Jak z po- 

lP.ogird.’5aI! .n,.4 . m ihiśtrowie; tak  te raz  sza* 
W alii, I0 ' W,edXldl l f kl dac ty tu ł  X ie in ie
M o n S ’chinh ZaS odn,awia«  t o  k « W t ty tu ltt

S  •?">**■ k tó ry  się także Pletch tr  c z y li
i-irit n azy w a , a k tó ry , jak wiadomo, w ydaw ał
t e . * ™ '  kl’ ° mk,,iil p rz“
ford  Łu z k isbony  rodzina m arszałka B ere t.

i  : . . . ; P a r l a m e n t .
hrń  a WJrisz? ' p o*ni?d*y. Zapytaniami, k tó re  Paii 
Brougham  ̂zadaw ał d, i 4  b. m. Pańu Powell, nav* 
waznieyszem było następujące: Z a  czyjem upowa­
żnieniem stawasz W  Pan, jako ajent w tey sprawie 
1 należałeś do kommisśyi medyolańskiey?  Lord kan- 
d e rz  nie chciał zezwolić na to  pytanie. N alegał 
o me Pan Brougham, i.rzekł: „ Potrzeba hii ko* 
mecznie wiedzieć, k to jest właściwie oskarżycielebi 
Krolowey? Chciałbym się otĆm dowiedzieć od J?a - 
na Powell, bo potem pódobno będzie można wyna* 
lesć pisma, mowy 1 mne rzeczy przeciw ko niem u; 
Dotychczas oskarżyciel jest niewiadom ą istotd* 
Cieniem jak noc czarnym , czartem  biekielnym pod 
szanowną postacią.^ .W id z ą c ,Pah Brougham, i i
t w G  “ 1C '1 ° n ^ ’ oswiadczy ł i- i i  iźąda dalszego słuchania swiadkpw ze strony  Królowey. Zada- 
Wann krzyżujące się zapytania niejakiemu Filipo­
wi Popimi, ciesji, którego Królowa użyła do róbo* 
ty  w  Barona. Zeznał: iż zna Bastellego, k tó ry  byl 
m aszuderzem  u K ró lo w e j iż tęn  Rastelli p r z y *

K vli c mef °  W f®ku zeszły»JJ spy ta ł się go,
. - * • ]akl°h podarunków od domowników nie do*

lin ;  ¥  odPowiedP> że nie dostał, dał m u B as-
j  . 0 franków, obiećując mu dać więćey pienię* 

yj .l^sbby chciał świadczyć przeciw ko Królowey* 
lz  powtórnie p rzyrzekł md sow itą nagrodę, jeśliby 

o na Krolową potw ierdził; i i  trzeci raz  powtó* 
rzy ł swoję obietnicę, ź dodatkiem, iż Pomtni mo* 
se sobie zrobić los, gdyby ćq zeznał aa  Królową?



i i  Rastelli powiedział mii, i e  Durńont iwzięła jnź 
znaczne pieniądze za t o ,  i i  brzydkie rzeczy  o 
Królowey doniosła; iz niejaki Reganati; -przyjaciel 
Rastellego, podobnież go namawiał; i i  Pom m i o- 
świadczył mu raz, i e  często  snuie się około K ró- 
lowey, i ie  będzie mógł coś przeciw ko niey powie­
dzieć. Pan Lushington  za p y ta ł  się świadka, czyli 
R e g a n a t i  wyraźnie go w zyw ał do św iadectw a p rze ­
ciwko Królowey? Nie pozwoliła atoli izba odpo­
wiedzieć na to  pytanie. Oświadczył tylko; i i  zda- 
ie się iaboby prześladowanie Królowey -pochodziło 
od to w arzy s tw a  kapitalistów , co s tronników mi- 
nistrowskich b a r feo  obfifzyłó. Z ap y ta ł  się Pan 
JJenman: czyli Reganatłi iest wkraiu? Lord Kanclerz 
nie dał dokładney na to  odpowiedzi: namienił atoli, 
i i  jeśliby !gt> pełńomocnićy “K rólow ey znaleźli 
w  krain, mogliby go w ezw ać i badać.

Dnia 16 b. m. słuchano na s tronę K rólowey ze­
znań K ontr-A dm irała  John Bere$ford f k tó ry  bada­
nem u przed kilką dniami Carringtonowi dobre dał 
świadectwo. Po tem  pierw szćm nadaniu, ponowił 
Lord Culthórne zapytanie Pana B rougham : k to  iest 
właściwie powodem w  tey  sprawie? H rab ia  L i ­
verpool w zabranym  glosie 'Oświadczył: ' „  T ru d n o  
iest porównać tok spraw-y toczącey się w  izbie 

. wyższęy, iakó w na jw y ższy m  sądzie, z postępow a­
niem innego iakiego try b u n a łu  k ra io w e g o ; lecz 
m 1 mo wszelkich za rzu tów  działaniom naszym, nic 
W nich nie masz taynego. Stosownie do rozkazu  
Monarchy, złożyłem d 7 czerw ca r.  b. w te y  izbie 
pewne p ap ie ry  względem postępków X ię in e y  
W allu . Zachodziło pytanie,  co z niemi czynić 
wypada i radzono oddać ie tayfiemu Wydziałowi. 
W ie lu  zacnych Lordów sprzeciwiało się te m u  , 
tw ierdząc, i i  władza w y k o n a w c z a , lub ia  sarii 
ze względu na urząd, iaki p rzy  t e y ie  w ładzy p ia s tu ­
ję, powimenbym ,pod w łasną odpowiedzialnością 
podać wniosek, k tó ry b y  się na osnowie ty ch  p a­
pierów zasadzał. Oddanó ie przecież tay n em ń  
wydziałowi, k tó ry  zdał o nich sp raw ę  złozońą na  
stole. N azajutrz  po zdaniu sp raw y, Wniosłem bil, 
nie imieniem ta jn e g o  wydziału, iecz  m óy własny, 
za k tó ry  sam iestem odpowiedzialny. (Zawołano: 
słuchaycie! sluchaycieV) T ak i iest właściwie t ry b  do­
tychczasowego postępowania: ńie masz w nim nic 
Skrytego.  ̂ Postanowiła izba, aby K ró low ey  udzie­
lono kopiła tego bilu; polecono jenerainem u proku­
ra to ro w i ,  .-aby także s taną ł  u k ra te k  i ob|aśnił po­
skarżenia objęte na w stępie bilu. Czyli t a y d j  wy- 
dziął dobrze lub źle zdał sp raw ę, n i c ' t o  do sporu 
nie należy. Gdyby go n aw e t  nie było, spra^Wa b y ­
łaby  wszelako zupełnie w ty in  s t a n i e , iak iest 
dźisiay. Bil zasadzałby się na tychże  sam ych p rzy ­
czynach. Co się tycze  kommissyi medyolańskiey, 
nic me mam prżeciwko tem u , aby w dogodnym cza­
sie podlegała nayśeiśleyszemu roz trząsan iu .  Bil 
opiera się na przypuszczeniu , i i  oskarżenia na 
.wstępie iego objęte są dowiedzione. Izba w y d a  
Wyrok, czy li tak  iest w  rzeczy  samey.”

Lord Caernaervon  tw ierdz ił,  i i  ca ły  to k  spra­
w y me jest angielski, ale n iem iecki,  i i e  ją ca łą  
1 naygorzey przeniemczono. P y ta ł  się: czyli m i­
nistrowie chcą zastąpić kommissyą m edyo lańską i  
minister} um hannowerskie ? Zakończył oświad­
czeniem: ze izba,przypuszczając wstęp  bilu, w przód , 
m m  się w tey mierze przekonała, bardzo żbładzi- 
l o w e y ZCZ ^  mewmn6 spotwarzenie Kró-

v v  ^ ac"ę*° S1ę potem dalsze badanie Pommiego. 
W  ciągu jego domagał się znowu P. Brougham , 
aby Reganultsgo sprowadzono 1 badano. Dowodził, 
iz człowiek ten  jest ajentem kommissyi mcdyolań- 
® >y h ,! f  wsP°lnie działał z adwokatem V ilm arca- 
tim  1 połkowmkieni B row n ; i i  kilku świadków prze­
ciwko K rolcw ey namówił; żc jednemu z nich, świad­
czącemu U ra z  ze strony Królowey, nagrodę pie­
n iężną ofiarow ał;  iż, powinien zaprzysiądz, i e  w i­
dział , jak B ergam i dopuścił się nieprzyzwoitego 
czynu z Krolov. ą , 1  i e  za to  ty le  i tyle nagrodzo­
nym został Powodził, ,z kilku ludzi nakłaniano, 
aby z podobnem r kłam stwam i występowali • w y ­
kazyw ał ty m  sposobem przekupienie świadków 
a z tąd  wnosił, iż bel powinien bydż odrzuconym  
f  Pan Lushington  przeczyta ł list adwokata Go- 
dacci, pełnomocnika kommissyi medyolańskiey w y­
rażający  , iż adw okat V ilm arcati ‘żądał o d 'm eg o

.wydania pap ierów  i pism Królowey. Chciał g© 
w tey  m ierze  b a d a ć , lecz tem u  jeneralny p roku­
ra to r  przeszkpdził i do następney  sessyi odłożono 
wniosek Pana B rougham : Czyli pełnomocnicy K ró ­
lowey mogą badać św iadków  względem pieniędzy 
danych im  od ludzi, k tó rz y  nie byli uznanemi a- 
jen tam i kommissyi m edyolańskiey ?

Dziś dnia 17 b. m. ponowiono powyższe zapy­
tan ie-  L ord  Liverpool nie prz^ciw ił się żądaniu, 
aby PP. B row n , V ilm arca ti, i inni ajenci zńiesio- 
ney te ra z  kommissyi m edyolańskiey stanęli u k ra ­
tek  izby. N am ienił ty lk o ,  czyliby nie było nie­
spraw iedliw ością zaczynać od a jen tów  nieuzna- 
n ych  i z a raz  Wchodzić W rzecz , bez dania im spo­
sobności do obrony. N a wniosek L orda  kanclerza 
oddano t ę  okoliczność pod rozstrzyrgnienie 4 p r a ­
w ników , k tó rz y  jako assesorowbe i doradcy zasia­
dają. Ci po dwugodzinnem naradzeniu  się z sobą, 
prosili o zwłokę do ju tra .

Izb a  N iższa .  N a dzisieysżey se s ś y i , jenerał  
Gascoyne podał prośbę, względem pow iększonej  
liczby ubogich w Liverpool. 'W  mieście tem  jest
14 .000 ubogich , a ze ioo,boo m ieszkańców  jego,
20.000 ty lko  p rzy k ład a  się do składki na ubogich. 
•Lord Riissel złożył prośbę 3,000 obywateli w P ly ­
m outh  przec iw ko  bilowi względem  K rólow ey; g a ­
nił całe postępow anie  m in is trów  w jey sprawie, i  
narzeka ł  n a  p o tw a rz e  , jakie n a  n ią  gaze ty  mińi- 
s te rya lne  miotają.

W Ł O C H Y
N ea p o l, dnia  4 październ ika . Oto jest pam ięt­

na m o w a , k tórą Król nasz zagaił obrady parla­
mentu, a którą K iążę Namiestnik jego przeczytał: 

M ości Panowie deputow ani !
„S k ład am  nap rzó d  dzięki W szechm ocnem u Bo­

gu, i i  o taczając mię św ia t łem  ukochanych  moich 
poddanych, s tarość  m.oje ozdobił. W id zę  w  w as  
n a ró d  jednę rodzinę sk ładający ; przez  ciąg d łu ­
giego mego rząd u  nigdy niczego m e pragnąłem , 
jak dobrze czynić. O d tąd  pomagać m i będziecie 
Sfr dopełnieniu tey  św ię tey  powinności, a z ust w a ­
szych dowiadując się o życzeniach narodu, Uwol­
nionym  zostanę od n iepew ności,  gdybym je sam 
sobie chciał t łum aczyć .  P rzede wszystkiem  m acie 
się zająć przyzWoitemi odmianami k o n s ty tu cy i  
hiszpańskiey, stosownemi do potrzeb naszych. P rz e ­
świadczony jestem, i e  parlam ent,  ile możności, u n i­
kać  będzie odmiany w w ew nętrznym  porządku rze ­
czy i w t e m  wszystkićm , o dobroci czego doświad­
czenie przekonało. T o  jednak nie może tam ow ać  
po trzebnych  odmian. Spokoynie polegam n a  m ą­
drości p a r la m e n tu , k tó ry  obierze średnią drogę 
m iędzy  tem  , co jest potrzebnein i poźytecznem. 
S zczególn ie j  polecam zapewnienie publicznego po­
rządku,bez k tó rego  żadenpolityczny  sys tem at ostać 
się nie może. W ład ze  k ra je w e  wymagają usza­
nowania. T e n  jest p ierw szy  ch a rak te r  rząd u  każ­
dego narodu  , k tó r y  chce bydź godnym niepodle­
głości. P arlam en t u t rzy m a  czystość w iary  naszey, 
a z n ią ,  naypięknieyszą ozdobę konstytucyi.  N i­
gdy nie prześladowaliśmy nikogo za re lig i jne  zda­
nia, lecz zaw sze zostawialiśmy Bogu w yrok  w tey  
m ierze . N arody  odmienną religią wyznające, nie 
mają p ra w a  naszey przeszkadzać. Obowiązki go­
ścinności ńie mogą przechodzić tych ,  jakie samym 
sobie winni jesteśmy. Cieszę się mocno, w idząc 
zeb ranych  około t ro n u  mego deputow anych obo- 
jey Sycylii. Dwie te  części rodziny mojey, za ró ­
w no  miłe sercu  mojemu, oddaw na się z sobą po­
łączyły . Pojedyńoze zawdehrzenie nie s tanow ią  
woli 1 ducha narodu. Jes tem  zawsze przekonany, 
i i  Sycydia z t a m te y  s tro n y  ciaśm ny moi’skiey me 
porzuci wspania łego c h a ra k te ru ,  jakim zawsze ce­
lowała, i z radością  postrzegam , i i  usiłuje u tw ie r ­
dzić mię w tćm  zdaniu. Z dana  w am  będzie do­
kładna sp raw a  o s tanie kraju. Stan  zagranicznych  
naszych  stosunków jest delika tnym  i do nam ysłu  
zn iew alającym . W ysta w ia  trudności, które jednak  
bez w ątpienia p okonam y , g d y  um iarkow anie ze śla- 
chetnern i odw ainem  stawieniem  się po łączym y. Po­
trz e b a  takiego Stawienia się p rzekona was o po­
trzeb ie  oiiar pieniężnych, do jakich naród skłonić 
się powinien. W  m in is te ryum  woyńy uczynicie r ó ­
żnicę m iędzy chwilowym a ciągłym stapem, aby 
w o jsk o  dosięgło przeznaczonego sobie celu i nie



było ciężarem narodowi. Milicye nasze wystawia­
ją potęgę, k tó ra  nie kosztuje skarbu a do u trzy­
mania porządku wiele się przykłada. Między in- 
toemi krajowemi przedmiotami, polecam szczegól- 
hiey więzienia, k tóre oddawna me są w takim sta­
nie, jakiegobym sobie życzył. Pragnę jedynie pu­
blicznego dobra. Ostatni konkordat uprzątnął 
wszystkie trudności z dworem rzymskim. Zezwo­
liłem na kilka warunków, lecz takich tylko, k tó ­
re  prerogatyw y moje królewskie nadwerężały, a 
nie chciałem dla nich poświęcać głównego inte- 
ressu narodowego. Przekonany jestem, iż parlament 
We wszystkich dalszych czynnościach, powodować 
się będzie naleinem dla stolicy apostolskiey uszano­
waniem i potrzebą coraz ściśleyszyck związków  
przyjaźn i, jaka  między dwoma sąsiedzkiemi kraja­
mi, wspólnym z sobą mteressem połączonemi, bydź 
powinna. Po tem  krótkiem przełożeniu naszego 
s ta n u ,  wypada mi jeszcze namienić , iż gdy siły 
moje nie pozwalają mi sprawować rządu, poru- 
czam go nadal ukochanemu rńemu synowi, a na­
stępcy tronu, Xiąźęciu Kalabryi, jako Namiestni­
kowi. Kontent jestem ze sposobu, iakirn wrasze- 
mu i mojemu zaufaniu odpowiedział. Doświadcze­
nie usposobi go jeszcze bardziey do rządu i droż­
szym w sercach waszych uczyni- Będzie to  za­
sługą inoją dla narodu, że nie tylko serce jego u- 
ksstałciłem, lecz oraz wskazałem mu sposoby do 
uszczęśliwienia waszego. Mości Panowie deputo­
wani 1 Nigdy dzieie kraiowe nie wystawuią wa- 
żnieyszey epoki nad teraźnieyszą. Cała Europa  
zwróciła na was oczy. Bóg wszechmocny, k tó ry  
włada losami narodów, postawił nas w stanie zje­
dnania sobie szacunku wszystkich ludów przez u- 
rniarkowanie i mądrość. W  mocy naszey ies tu -  
stalić kraiowe urządzenia « i uczynić le trw ałem i 
ciia szczęścia naszego. Co do mnie, starać się bę­
dę dogodzić życzeniom narodu mego i połączyć 
się z warni z taką  ufuością, laką mi okazaliście. 
Pragnę wziąć z sobą wdzięczność waszę do grobu, 
i zasłużyć na tę jedynej pochwalę, iź zawsze chcia­
łem szczęścia waszego/ '

Po tey mowie zabrał głos Xiążę Namiestnik 
królewski i r z e k ł : „D ziękując ci/nayukochań-
szy Oycze i Monarcho, za dobroć w uczynieniu 
chlubney o mnie wzmianki, datę ci nayuroczyst- 
sze nawzaiem zapewnienie, iż przez cały ciąg ży- 
cia moneto, icia mp>.egOj usługą dla ciebie i dobro narodu, bg<-
A a  1 n d i T  n  t t  m  / > / . ! / (  ̂  . . .   A l . '  -  L    1 *T * J } ‘dą iedynym celem wszystkich moich usiłowań.

Niepodobna opisać radości zgromadzenia. Roź- 
legał się w sali odgłos: N iech żyje Król! N iech
iy je  X ią ię !  Rozrzewniony M m archa, wspólnie 
Z: wielu obeonemi, ronił łzy radosne. Pan Gol- 
di, prezes parlamentu odpowiedział: „ P ó k i  czło­
wiek słuchał głosu rozumu i sprawiedliwości, póty 
tow arzystw a ludzkie rnniey i to bardzo prostych 
praw potrzebowały; woyny nie były zaciętemi 
i częstemi; starzy patryarchowie reądaili wszy- 
stkiernj a od synów i ziomków swoich doznawa­
li posłuszeństwa i uszanowania. Gdy zaś nasta­
ły  bogactwa, duma i chciwość władzy, powię- 
kszyły się wtedy potrzeby towarzystw; wzmo­
gły występki, a ztąd koniecznie utworzyły 
się rozmaite prawodawstwa. W  tym  stanie rze ­
czy powstały rozterki; potwór ten, mający ty- 
siąc języków i tysiąc twarzy, pod licznemi po­
borami pożerał narody ziemskie. Tylu  klęskom 
chciano zaradzać prze* nowe prawa"; lecz czę­
sto nie były skuteczne: bo ich nie popierały oby­
czaje ; udano się do władzy i zabłąkano się 
w  zdroznościach tyranii i demagogii. Często 
przyspieszano zgubę narodom, gdy pomyślność 
ich przez ducha nowości i udoskonalenia powię­
kszyć chciano. Z drugiey strony nieszczęścia 
tow arzystw a przypisywano po caęści filozofii, 
krzyczauo na nauki i uczonych, dążono do bar­
barzyństwa. W ady te zrządziły upadek krajów 
naybardziey, kwitnących, w chwili, gdy w mnie­
m aniu , że są na naywyższym wielkości swojey 
stopniu, dały się powodować dumą /i chciwo- 
śc ią ,  a tymczasem inne narody, dochowując

W olno Drukować Jgnący Reszka Radca Kolęg.

SEc*ątków starożytney swey cnoty, /dzielnie się 
podniosły i błiskiey zguby uszły. Było i jest 
jeszcze trudnem  do rozwiązania zadaniem: jak u- 
miarkować dumę narodów w, wielkości i szczę­
ściu , a ożywić umysł przytłumiony uciskiem i 
niesprawiedliwością. Dotąd palec tylko Opatrzno­
ści mógł wskasać Monarchom i narodom w szko­
le nieszozęścia opiekuńczą gwiazdę, któraby ich 
z m orza  cierpień wyprowadzić zdołała. Gw ia­
zdą tą  była mądra i u r tm if to«aaa  konstytucja , 
córka .dojrzałego rozumu i doświadczenia, opar* 
ta  na wzajemnym układzie , k tóryby narody od 
s&mowołnosei r z ą d ó w , a umiarkowane rządy 
od przesadzonych wvmagan Indów uw olnił,  na 
układzie, jakiego powszechne dobro wyciąga, ja­
kie religiia uświęca, i k tó ry  jednoczy dwie rze ­
c z y ,  uważane dawniey za niepodobne do pogo­
dzenia, to  jest wolność i władzę królewską. P rz y  
końcu zeszłego wieku rzeczy te stanęły na s to -  
pmu, iż potrzeba było ponowić umowy to w a ­
rzyskie. Lecz gdzież Królowie byli oycami 
kochająoemi swóy naród? gdzież wzajemnie na­
rody były posłusz seoii synami Królów? W śród  
powszechnych cierpień Europy, Hisepaniią szcze- 
gólniey dotknęły klęski, jakiemi Bpg zwykł do­
świadczać stałości i cnoty narodu. Ujarzmiona 
bitnem i prawie za niezwyciężone peetfy tanem  
W ojskiem, pozbawiona handlu, widziała zbunto­
wane osady, zdobyte warownie, spaloną flotę, 
rozproszoną siłę z-bróyną i Króla uwięzionego. 
Powołani wtedy Hiizpaęi głosem religii i hono­
r u  narodowego; prtypom nięli sob ie , iż są po­
tomkami Consalvi i Mendota', biorą się do oręża, 
zwyciężają nieprzyjaciela, oswnbodzaią Europę 
od postrachu jego, odzyskbją dawne swoje s tany  
{Cortes), przvw raca.ą Króla , i stanowią konsty­
tu c j ą  , k tó ra  b . ła  wzorem dla nas, i która łyę- 
dzie sławnyrii dla narodów ziemskich pomnikiem 
politycznego rozumu. Nsyjaśnieyszy Panie! Kon- 
sty tuoya ta  jest córką długiego doświadczenia i 
zdań nayświdtleyszyrh w Europie mężów, od 
połowy zeszłego wsekii aż do dają dzisiejszego. 
Zdaje się, iż zachowuje prawdziwą równowagę 
między prawami ludów i prerogatywami Monar­
chów. Ze łzami r-idości w oczach i z uczuciem 
religiynem zaprzysięgliśmy wspomnioną konstytu­
c ją .  Lud widział rozrzewnienie i łzy  nasze. 
Zaprzysiągłeś ją także i W assa  Królewska Mość, 
a potomek Ludwika S. i dziedzic cnot obywa­
telskich Karola III , nie nnpróżno przysięga. 
Bóg nawet Izraela  me wzdrygał się zawrzeć przy­
mierza z wybranym od siebie ludem; czemużby 
tego Królowie uczynić nie chcieli? Układ ten  
zapewnia ich wielkość, sławę i prawość dyna- 
styi. Pewność takowa nie zależy już od woli 
jednego, ani od zmiennych związków zagrani­
cznych , lecz polega na uznaniu i stałem posta­
nowieniu siedmiu milionów obywateli, gotowych 
przelać ostatnią kroplę krwi na obronę religii 
swoich przodków, oyczyzny i Króla. Dzielność orę­
ża, jaką oycowie nasi słynęli, nie będzie już czczem 
życzeniem; postęp rozumu ludzkiego i publiczney 
oświaty nie będzie tamowany, pieniądz skarbowy 
nie będzie trwoniony: dostojność Monarchy i naro­
du nie będzie już narażoną w politycznych czynno­
ściach. K arty  xięgi Astrei zachowają się bez ska­
zy; strzedz ich będą nieprzedayni kapłani, a dziel­
na ręka i wola W .  K. Mości, oraz baczna t ro ­
skliwość parlamentu narodowego, piękną tę  puści­
znę najpóźniejszym  potomkom zapewnią ”

Król w  obecności parlamentu wykonał u ro -  
czystą przysięgę na konstytuoyą. Gdy wracał 
do zam ku, rzucano kwiaty po drodze wśród 
radośm ch okrzyków.

Kopi’ Csns. Czł. —  w W iln ie  w D rukarni R edakcyi.
( * )  ‘ ~  " '



U  w i  a d o  m i e n i  t .  
i .  "Utrzymujący wiadome pokoje przeznaczo­

ne dla zabaw publicznych, ma honor zawiadomić 
szanowną publiczność, Łe stosownie życzeniom  
wielu osób,, i  dla zbliżenia się czasu karnawału 
przed adwentem, rozpocznie się Reduta i pier­
wsza dana będzie w następną niedzielę dnia 3 i  
t. m. 8bra którą wspaniała publiczność licznym  
zgromadzeniem zaszczycić raczy.

t  Muzeum , zawierające nayrzadsze przedmioty  
ze wszystkich królestw przyrodzenia i nowo w Wie­
dniu wynaleziony instrument Acoli -  Melodicon  
zwany, przez krótki tylko przeciąg czasu będą 
mogły bydź widziane codzień popołudniu od go­
dziny  i  da 5 t e y w  domu W W . Mullerów.

Brunner z  Wiednia.

N O W E  D Z I E Ł A .
Dzieła Ignacego Krasickiego, edycya 

nowa i zupełna, podług wydania Fran­
ciszka Dmochowskiego, nakładem Tow a­
rzystwa Typograficznego, w  W ilnie, T o- 
mow dziesięć. Cena exemplarza srebrem  
rubli 6 kop. 6o, w magazynie Tow a­
rzystwa w domu JW W . Wańkdwiczó- 
w ie n , i w  kantorze Kedakcyi Gazety 
Kuryera Litewskiego;

O ś w i a d c z e n i e .
i Excerpt oświadczenia z protokułu potoczńegó 

Sądu Ziem. Ptu Rosieh. w dacie poniżey wyraża-  
jącey się zapisanego et eorun pod urzędową tegoż 
Sądu pieczęcią stronie jest wydań.

Roku 1820 mca października, 16 dnia. . Oświad­
czenie imieniem W W JP P . Tekli z Barberyustów 
Sabowiczowey Chor. wojsk polskich m a t k i Z o f i i  
i  Anny Sabowiczowien córek, czyni się z takiej oko­
liczności : oświadczające się Sdbawiczówny w roku 
18 n  po ojcu w nieletności osierocicie stały się wła­
ścicielkami funduszu sto tysięcy zł. pot. z okładem 
wynoszącego, urządzeniem jakowego zajął się opie­
kun, b. Sekretarz Szłach., Ptu. Rosień. Jan Łop- 
patta przez Dworzańską Rosień. opiekę naznaczony 
przy  dóyścżu dopiero lat nieuszczerbiając kapitału 
a w małej cząstce procent tylko od opiekuna mając 
sobie aktorki dostarczony dostrzegły, iż w krótkiin 
upływie czasu, szkodliwy opiekun Łoppata z M ar. 
b. Rosień. Michałem Iwanowiczein i dalszemi ż nim 
sprzymierzonemu takowy prawie całkowity fundusz 
zużył i strwonił, tak, ze sposobu do życia niema- 
ją. Otaczające niedostatki znagliły do zaskarżenia 
opiekunów przed Rosień. Dworzańską opiekę prze­
szłego kompletu a dla wielkich Łoppaty Sekret, w p ły­
wów zadney satysfakcyi nie o się gając, przeniosły sie­
rotyskargi swoje do Lit: Wileń.Gl. Sądu o go de­
partamentu, gdzie patąd dla niedania potrzebnego 
w tey okoliczności objaśniania, przez uprzednią o- 
kę 1 opiekunów na skutek kilkakrotnych tego Sądii 
ukazów, dzieło jeszcze nieskończone, a oświadcza­
jące się Opiekunów sobie dodanych niemają, że zaś
Łoppatta znaczną część funduszu żalących się sie­
rot pod przewodem procederowym poróżnić Zaha­
czywszy, w ręku swoim utrzymując wszystkie pa ­
piery, cnych na prożby nieoddając, zgoła interessa- 
mi meurządza, ze ilebykolwiek zaymującą była sie­
r o t y , e r d j  w iz y a .w  dobrach Sielanach Szamb Pił- 
sudzkiego w pcie Szawd. położonych trwajaca'z po­
wodu znajdywania sie na tych dobrach funduszu 
zeszłego Jozefa Berberyusza Rudown. na odpowiedź 
należności z. , poi. dwadzieścia tysięcy czyniącey dla 
tychże Sabowiczowien potrzebnego, tyle memienie 
w ręku papierów mepodobnemi czyni oświadczają­
ce się do poparcia rzeczonego interessu, że zbliża­

jąca się w biegu swoim exdywizya dóbr Widukl. Stra­
żnika Giełguda jest również interessującą Sąbowi- 
czowny , ja k  niem niey inne procederu są dla nich 
w niedostatku papierów niedostępne, przeto ażeby za  
amissy ą pucz) tanem niebyło, i aby miały prawo 
poszukiwania wszelrcich strat na kim należeć będzie, 
niniejsze czynią oświadczenie,które same aktorki wła­
snoręcznie podpisały, '1 ekla z Barberyuszow Sabo- 
wieżowa, Zofia  Sabowiczówna, Anna Sabowiczowna.

Zgodziłem z x:qgą potoczną Świadczę Teodor 
Juszkiewicz Regent Ziem. Ptu Rosień.

Boku 1820 mca Óora icj dnia. Takowe oswiad- 
£5?.”*® wolne jest do wy drukowania w Kur. Lit. 
yy ilen. Świadczę Prezydent Ziem. Ptu Rówieńskiego 
Jozef at Kuczyński.

. »• , Zbiegli. , .
i  Róku 1820 8bra 11 z  majątku Burbiszek 

łapcie PPiłkom. w  paraf i j Onicctyńskiey położonego 
WfV\, Węcławowiczow Szamb. b. dwom pól. dzie­
dziczni poddani zbiegli, p ierw szy Alexander syn  
Marcina lat mający 2 3 , pociąg łe j  tw arzy , nosa. 
pociągłego, oczu błękitnych, włos światło błąd 
takichie wąsow i bakambardow, urody ś'redmeyt 
cięklawy, w  surducie granatowym czytać i  pisać 
umie, m ógł i świadectwo sobie zmyślić , gra  na 
klaryńecie, flateiwersie 1 skrzypcach , umie nieco 
malować, po polsku po rusku i po litewsku mawiy 
drugi Maciejek brat rodzony* Alexandra la t  i g y 
niższy  trochę od niego, tw arzy  ściągłey, w ło sy  
ćiemnobląd, oc ty  błękitne, umie robotę s: w ’teką, 
tna do tegó i warsiat z  sobą, w kurteczce czai n ty ,ko­
żuszki oba mają, po polsżu po litewsku > po rusku 
mówi, trzeci nazwiskiem Sak Rusaczek lat 20, tw a­
r z y  o k r ą g łe j , oczy kóse błękitne, pleczysty,scerokij 
m ęźnf , czerwoniawy, urody średnicy w siermiędze, 
czw arty  Sęd. Kopańskiego poddany, n azyw ający  
się Adam Repeczko zbiegł w roku teraz, mca ybra 
P5 , urody małey, lat 20, tw arzy  ściągłey, włosy  
ćiemnobląd w szpancyrze i m ajtkach sńkna brą­
zowego grubego , popolsku i poh.tewsku mówry 
m i  napijać się.-, podpiły w nos mówij któby tako­
wych źbiegow przejął lub przypadkiem u kogoby  
Się poosobno nalezli, dostawić onych proszę da 
majątku Burbiszek, lub wedle zręczności pod n a y -  
scisleyszą strażą do polic ji  pow ia tow ej , ze zato  
odbierze sowitą nadgrodę naysolenmey uręczam, 
D a t tr .  i 8 20 mca8bra 25 dnia.

Do handlu n iżej podpisanego sprowadzono świeżo 
, następujące towary .

Oliwa Prowańska najlepsza butelka r. 1 25. k.
Kr. par ki świeże flaszka 1 -----------
Oliwki . . . . . . . .  f laszka — >jb —
Sardele . . . . . . . .  f laszka  1 —  —
Musztarda . . . . . .  banka — 60 —
Piccalilia słoik 1 --------
Quin Sauce . . . . . .  flaszka i  5ó —•
Coratsch . • • > * * flaszka  1 5o —
Stoughtons Elix ir  (gorszkie krople) flaszka 5o —
Peppermint Essence . . .  flaszka  — 5o —.
Peppermint Lozenges . . . pudełko — 5o —
Owoce w koniaku . • • • flaszka  2 25 —
Sltwy suszone (tappees) . . koszyk 12 —  —
Grusze suszone (iappeesj • ; koszyk gj — —
Konfitury suche francuzkie różne pudełko 5 — —

   _  .— — — małe pudełka 2 — -—■
— — Prunelles . pudełko 2 5o —

Migdały hiszpańskie . . . fu n t  — 56 —
Rozynki atackie . . . . .  fun t  —  5o —
Herbata czarna ordynaryyna funt 2 5o —•
Również herbata w lepszych gatunkach , Pierniki 
Toruńskie na różne ceny, i rozmaite inne towary.

Józef Kopsch.
DODATEK
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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .

Podług gazety P e te r  bursk.ey - akademickiey,
* dnia 1 u t. ro. X .ążę  A lexander  Czerkaski, na- 
le ża c r  do moskiewskiego arch iw um  spraw  zagra­
n icznych  , nayłaskawiey m ianow any kam er-jim- 
k r em dw oru  Jego C esarsk ie j  M o ść .

P rzez  U^a* do Rządzącego S e n a tu ,  pod d. 
10 w r z e ś n i a ,  C e s a r z  Jegomość p rzychylając  się 
do prośby Xiążęcu» N ik i ty  i X iężney  W ia r y  
D o n d u k o w  K o ra lik o w y c h , me taających  dzieci płci 
m -s k ie y ,  n a y b s k a w k y  dozwcłił m ężow i córk i 
ich półkow nikowi gw ardyi półku preobrpżeiR 
skieeo K a r s a k o w u , przyjąć unie 1 ł u r b  i c h ,  i 
n azyw ać  się odtąd  X iążęc iem  D ondukowym -  
Karsakowym .______ ____ ._____

M  i ń  a k.
K aucellarva  D wóriaAska Gnhernii Mińskiey, 

a polecem a J W .  Mińskiego Guberskiego M ar- 
skałka Radcy S tanu  i K aw alera  M ichała Zenow i- 
cza uprasza Redakcyi, o zamieszczenie w  -gaae- 
c i e ’X urverk  Litewskiego jak następuje.

Szlachta Mińskiey G u b ern i- ,  m ając swiezy 
p rzykład, bezkorzystoych obywatelskich chęci 
J W  Rzeczywistego Radcy Stapu i k a w a le ra  v\ oy- 
ciecha Pusłowskiego, z pobudek k tó ry ch  bez ża ­
dnych widokow zysku dla siebie , s tanąw szy  do 
t a r g ó w  o poczty  w feałey G ubernu  M .nskiey , na 
samym w step ie dla zm nie jszen ia  w ygórow anych  
cen '  z wielu s-racvi część p iątą ,  a z n iek tó rych  dzie­
s ią tą  odstąpił, a oprócz tego poszczególnie z każ­
de v "s tacy  i' cenę zniżając, na sto  kilkadziesiąt t y ­
sięcy rubli as.sygnacyinych na rok  summę znimey- 
s?vł. J a k u -  bezkorżystności p a m ię ć , k to rąb y  
wdzięczność obywatel. G ubernji Mmskiey dla J W .  
Pusłowskiego odżywiała i ażeby długoletnią była, 
C12 obywatele w mieście guoerskiem Mińsku, dla 
w y b o r o w  urzędników zgromadzeni, w ak tach  swo­
ich dnia u3 września idącego roku Laudum  zapisali.

M a tey  ze sessyi, w czasie ogulnego zebrania 
Szlachty 'M ińskiey  Gubernii,  przez osobne posta­
nowienie w protokułe zapisano : Zgromadzenie
DwOEzańskie będać przeję te  szacunkiem, dla oso­
by J W .  Jana Żaby M arcinkiew icza prezydenta 
Sadów Gł. 2go depart,  i kaw alera , znalazło pobud­
k i 'd o  tego sprawiedliwie należnego kroku,w  przeko­
naniu w jakiem u tw ierdz iła  się po. spełnieniu przez 
je°o urzędow ania , jako wezwanego do tego obowią­
zku z.nayzupełnieyszem  zaufaniem, m e rad ząc  się 
chęci jego; tern czulsza więc jest dw orzanstw a 
M ińskiey gubernii d z is ia y . wdzięczność, k tó ra  im 
mocniey na szacunku ugruntow ana, tym  trw alszą  
w  d łu g ie j  pam iątce  dla współobywateli Mińskiey
Gubernii pozostanie.

W  protokułe ogulnvm D w orzanstw a Gubernii
M i ń s k i e y  podpisy J W  W .  M arszałków i obecnych
n a  t e y ż e  s e s s y i  o b y w a t e l i .

O zgodności poświadczam, G rzegorz  Glendzki 
K oleski bow ietm k S ekre ta rz .

k r ó l e s t w o  p o l s k i e . 

p a h z y  ciąg Rapportu R ady  S tanu  Królestwa Pol- 
/  skiegO) z dwuletnich działań.  (O b .K u ry e ra  

L itew . N er. 118).

M i a s t a .

W arszaw a.  T a  stolica K ró le s tw a ,  w  m ia rę  
poranażającey s ę ludności, p o d w ó jn ą  liczbą sług 
pobcyynych  dla porządku i bezpieczeństw a w  ro ­
ku upłyniohym opatrzona, szybkim krokiem w myśl 
życzeń W a s z e j  Cesarsko-Królew skiey Mości, w o- 
'zdobach 1 upiękniem u postępuje.

Do budowli w przeszłym rsp p o rc ie  W a szey

Cesarsko-Królewskiey Mości opisanych przybyły 
w o ą g u  lat dwóch ostatnich kościoł ś. A lexan ­
dra na Nowym Swiecie dla dawney parafii bel- 
wederskiey przeznaczony. Koszt na tę  budo­
wlę nie cały ciężyć będzie skarb publiczny, ło 
żony był bowiem początkowo ze składek Woy- 
ska i urzędników cywilnych, na bramę t ry u m ­
falną, przez k tó rą  chciano drogą pamiątkę pierw­
szego wjazdu W aszey Cesarsko-Królewskiey Mo? 
SCI do stolicy uwiecznić.

Gmach miejski naprzeciw Ratusza jnż ukoń­
czony i do mieszkania usposobiony został. A  z drtt- 
giey strony Marywilu odkrył się 1 przez zniesie­
nie części ogrodu xiąźy Reformatów znacznie roz­
przestrzenił plao dla użytku jarm arków , k tóry  i 
wystawione nowe gmachy i przeistoczony dla 
Panien Kanoniezek dawny kościół s. Jędrzeja  0- 
zdabiają.

Ggrod rządowy, Krasińskich zwany od świę- 
to-jerskiey ulicy odsłonięty , i żelazną k ra tą  na 
wzór saskiego ogrodu otoczony i wewnętrznie, 
urządzony został, również oficyna w dziedzińcu 
rządowym nie odpowiadająca dawmey okazało­
ści pałacu rządowego, z woli Naywyźszey W a ­
szej Cesarsko-Króbwskiey Mości jest podniesio­
na i blachą pokryta. Sam zaś dziedziniec i za­
jazd do T e a tru  rozprzestrzenił Si ę  przez zrzuce­
nie starego odw achu , z przyległemu drewniane- 
mi i pożarem grożącemi budynkami, z k tórych  
własność prywatną, rząd za urnową wynagrodził.

W jazd  do Starego miasta od ulicy F re ta ,  to z -  
szerzouy, przestrzeń za żelazną bramą na targi, 
z podupadłych budowli, Uprzątnięta, i rogatki bel- 
wtderskie 1 marymcnckie z bitą drogą do moh 
prowadzącą, ukończone Zostały.

Z b u d o w l i ,  na które fundusz wsparcia był u- 
dzielony, stanęło domów 45 , rozpoczęto 21. O- 
prócz tego odnowiono domów 206, w ybrukowa­
no zaś ulic i poprawiono 4o.

W reszc ie  co do sceny narodow ey, ta  zgo­
dnością stolicy odpowiadającą przez wyłączną na 
lat j o  um ow ę, jest zapewniona. A n trep rene t 
z przyjętego obowiązku poczynił W sali tea tru  
ulepszające odmiany, a rząd dla uksztełcenia gu­
stu, i dla wygody cudzoziemców na jarmarki przy­
bywających, obok sceny narodowey, scenę fran- 
cuzką; zaprowadził.

W  ślady stolicy idą zwolna i inne miasta: 
Kalisz korzysta jąc  z dobroczynnego daru W a ­
szey C esa rsk o -K ró lew sk ie y  M ości ,  liczbę no­
wych budowli pomnaża. Szkoła wojewódzka, prze­
robiony klasztor XX. Kanoników Regularnych, 
kaplica wyznania Grecko-wschodniego, i ośm m u ­
rowanych nowo domów, podnoszą to pierwsze po 
W arszawie  miasto.

Lublin  dźwiga się także z g ru z ó w , któremi 
go da;rnieysze klęski wojenne przywaliły. Dla 
wygody i ozdoby m ias ta , postawiono tam  kosz­
tem  publicznym most murowany , rozprzestrze­
niono place ćwiczeń wojskowych i jartnarków, a 
wjazdy rogatkami zamknięto.

Również R a d jm  stołeczne województwa san­
domierskiego miasto, przez postawienie stajen dla 
artylleryi, wymurowanie domu s t r a ż y , urządze­
nie lazaretu, nowe pompy, i rogatki, jako i in ­
ne miasta wojewódzkie, Kieł<:et Suwałki, Siedlce, 
przez sprostowanie ulic, bruki, odnowione domy,
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gaokyńają widocznie przybierać coraz porządniey- 
szą postać.

Kończąc obraz zarządzenia miastami, tu  w ła­
śnie ritda stanu winna przy toczyć rozmaite  ich  
przełożenia w pe tycyach  izby poselskiey objęte. 
Chcąo> uniknąć pow tarzania  i rozciągłości w o- 
pisie, nie może rada trzym ać się porządku szcze* 
gółowych podań, jakie od deputowanych Izba po­
selska p rzy j  mowała ) lecz wystawi W aszey  Ce­
sarsko - Królewskiey Mości g łów nie jsze  p rz e d ­
mioty, w których łączą się wielu żądania, i środ­
ki lub niemożność ich spełnienia.

P ie rw szą  z rzędu jest petycya  Jego Cesarze- 
w iccwskiey Mości W ielkiego Xięcra K onstante­
go, jako deputowanego z cyrkułu 8 miasta W a r­
szaw y, w imieniu przedmieścia P r a g i  podana Ż ą ­
da w niey, aby nietylko naleźytaść mieszkańcom 
za rosebrane  domy, na lat sześć postanowieniem 
rządu rozłożona, była im natychm iast  całkowicie 
w raz ż procentami opłaconą, ale n aw e t ,  aby w y ­
znaczono dla prażan  fundusz zapomoźny na bu­
do wame się podobny, lecz większy jak dla m ia­
s ta  W arszaw y. Nadto  aby przestrzeń  d o s ta w ie ­
nia domów , kos tem rządu była z ró w n an a ,  c e ­
gielnie w przyległych dobrach narodow ych sało- 
źone, aby przedmieście to  od w ylew u W is ły  za­
bezpieczyć, n3koniec, aby od opłaty  czynszów i 
podatków na lat p rzynaym m ey d i ie u ę ć  uwolnić.

f a k  spraw iedhw ą i g run tow nem i powodami 
p opar tą  prośbę rada stanu przedstawiając W a ­
szey Cesarsko-Królewskiey JYlośoi z caiesn w y ­
jaśnieniem rz e c z y ,  połączyła głos sw ó y ,  z gło­
sem Najjaśnie jszego B ra ta  W a .z e y  Cesars o-  
Królewskiey M ości, k tó ry  uczyniw szy gminie 
pragskiey n iezrównany zaszczyt,-przem ów ił,  czu­
le do T ro n u  Wspaniałego M onarchy  za .n ieszczę-  
śliwemi m ieszkańcam i, k tó rzy  się stali n a jd o t ­
k liwszą wszystkich klęsk wojennych r f  arą. W c h o ­
dząc w słuszność p rzełożenia , raczyłeś  W a sza  
Cesarsko-Królewska Mość o św iad c zy ć ; że Go 
przedm iot ten  wszech względów naym ocniey 
d o ty k a ,  że w osłodzeniu” losu P ra g i ,  i zagojenia 
ciosow przez woynę zadanych, pragnąłbyś W a ­
sza Cesarsko-Królewska Mość nie kłaść żadnych 
granic swey ch ęc i ,  lecz razem musiałeś W asza  
Cesarska Mość ważyć na szali m ą d ro ś c i , obecny 
n iedostatek  skarbu u ograniczone sposoby rządu, 
ze słusznością, politowaniem i właściwą sercu  swe­
m u debrocią. T a  więc jedynie widoczna skar­
bu niemożność, i niezbędna potrzeba zapew nie­
n ia  n a jw a żn ie jszy c h  części służby pubhczney nie 
dozwoliły dotąd wszystkim żądaniom Jego C e s a -  
rzewicowskiey Mości zadesyć uczynić.

Rozkazałeś atoli W asza Cesarsko-Królewska  
M osc, aby skoro układy tyczące się długów rzą-

szkańcówZ°P ^  Z3Warte’ w -Vnagrodzenie dla mie­
szkańców Pragi za u tracone w łasnośc i, pomie­
szczone zostały na czele tych , o k tórych  n a j ­
zupełn ie jsze  , nayrvchleysze uiszczenie w s z e l

w U a f .  T  S' , r , ” iedl' ™ i "  < P - I i t o w ^ k  , . L  
r  , »aś « functus.u
d »  dobr narodowych p „ e .  rr^d a cstry .c tj, “ i 
Stsnowieniem rządu  z woli W aszev r »  f  
K rólew skiey M o d i „a i . r ó t  
g i  przeznaczonego, w miarę wpływu wvnt» 
w  c,?8„ dwóch lat poprzedtajjc; eh i ’„ i ^ y  
szkancow rozdzielono summę zł. 5 20 .456 k tóra  
trzecią część ich należności stanowi. Cegielnia we 
w si R aw enczym k  w ekonomii nsrodowey War 
M awskiey wraz z częścią gruntu na użytek m iesz­
kańców oddana została, i postawienie drugiej na 
P ra d ze  z funduszów miasta W a r tza w y  jest za 
mierzone. J  ' za“

T a m y  już ubite  pod Ż uraw iem  i przy  kępie 
sask iey, bronić będą tego przedmieścia cd w y­
lew u  W is ły .  Co się zaś ty cze  wyznaczenia fun ­
duszu na budow ie ,  zrównania placów, i uwol­
nienia lOcioietniego od czynszów  i pbdatków 
(k tóreby samo, ubytku z dochodów publicznych 
zł. poi. GifjQoo Stanowiło) takow ych  lubo naysłu- 
sznieyszych żądań skutek je d y n e  przez m m ey 
pomyślny stan  dochodu w publicznych za trzym a­
nym  został.

N astępne dwie pe tycye  iżby poselśkiey ty czą  
się miast Z a m o ścia  i Serocka , o zaspokojenie 
podobnych jak na P ra d ze  za rozebrane na tw ie r ­
dzę d .m y  p re ten s j i .  Słuszność m ówi z i  m ie­
szkańcami ty ch  miasj;, k tó rzy  na róWny wzgląd 
rządu zasługują Go do Z a m o ścia  już rożka*: 
W a s z e y  Cesarsko-Królewskiey Mości w rokit 
1818 w ydany, potwierdzając zasady poprzednich 
D ek re tó w  Nayjaśnieyszego “Króla Saskiego, m ie­
szkańców  ta m te js z y c h  względem s t r a t  przez ro z­
szerzenie fo r ty f ik ioy i  poniesionych porów nał 
z mieszkańcami P r a g i , a w trudnym obrachun- 
ku .tego d ługu , już dziś u k o ń c z o n -m , rząd jm 
potrzi bney pomocy u d z ie l i .  Serock o trzym a! 
także c ia s tk o w ą  ulgę w ciężarach  publicznych, 
lecz główne obu ty ch  niiast wynagrodzenie, do 
likw idacji  długów kra jow ych n a leżące ,  aż do 
czasu zawarcia  o nie układów, przy szczu p łe j  za* 
możności skarbu bvdź iwusi.

T rzy  ce ln ie jsze  przedmioty składają osnowę 
dalszych m .asta  ff 'p rsza w y , i innych miast ro z -  
m ait i  ch petycyi.

P o pierwsze- O zmnieyszenie opłaty konsen- 
sen;owego od szy n k ó w , o k tó re  się W a rsza w a  
i Płock  do pras za. |)o  tey  prośby nie mogłeś się 
WoSn-a Cesarsko K ró le w sk i  Mość ■ przychylić, 
z powodu użyteczności wspommonego nakładu 
przez majętnieyszych ponoszonego dl.. . gółu m ie­
szkańców, i osiągniętych skutków, k tó re  już po- 
wyżey, mówiąc o konsensa th  przytoczone b l y .

P ow tóre: O fundusz zapomoźny na budowle,
jaki W asza  C esarsko-K rólew ska Mość W a rsza ­
w ie  i K aliszowi udzielić raczyłeś.

Domaga się o mego słusznie L ublin  i K a zi­
m ierz , oczekują podobnego wsparcia i inne mia­
sta , lecz pomimo o c jy w is tey  użyteczności, chęć 
W a szey  C tsarsko-K rólew skiey  M o ś c i  w tey  mie­
rze, jedynie n iedosta tek  skarbu (jak się już rze* 
kło) do dalszego czasu w strzym uje;

Po trzec ie : N uyw ażniejszym  do zażaleń m iast 
W arszaw y, L ublina , P łocka , K rasne go stawu  po­
wodem stają się kw aterunki.  P res  ąc w nich 
0 przekładają ońe j^ko też i obie izby
seytnowe w  uwagach swoich nieodzowną p o trze ­
bę w ystaw ien ia  dosta tecznych  na  mieszczenie 
garnizonów koszar.

T ru d n o  z a t a i ć , iż c iężar k w a te ru n k u  jdst 
jedynym  z naydotkliwszycb , i k tó ry  nayw ięcey  
wzrostow i miast przeszkadza. Jeśli odwrócić go 
zupełnie dla n iedostatku funduszów nie jest w m o ­
cy r z ą d u ,  s ta ra  się przyna., mniey tymczasowi^* 
aby go zm n iey sz y ć , i znośn ie jszym  dla mie­
szkańców uczynić. :W  stolicy urządzony jest 
kwaterunek, ńa zasadzie t a ry f f  przez w yznaczo­
ną  kom m issyą ,  po n a o c z n e j  rew izy i  dom ów  
ułożonych, a rozk ładem  jego trudn i się osobny 
wydział, pod naczelnym kierunkiem  i dozorem 
municypalnego urzędu . Nowo wybudowane z rozr 
kazu Jego Cesarzowiozowskiey Mości nayw yź- 
srego woysk wodza, i z n ab y ty ch  gm achów prze­
robione koszary, ograniczą znacznie p rz y k rą  kw a­
te runku  potrzebę.

Go się ty cze  innych miast w  kraju, zapo-
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biegając nieporozumieniom ; jakie się w miesz­
czeniu szezególniey oficerów różney rangi wy­
darzały, kommissye rządowe spraw wewnętrz­
nych i wóyny, wydały szczegółowe w  tey mie­
rze przepisy, a nadto wyznaczone z różnych wy­
działów osoby wspólnie z kommissyą woyny zay- 
mują się właśnie układem ogóW go na cały kray, 
na trwsłych zasadach opartego projektu, kwate­
runków , któryby mógł nadal mieszkańców od 
krzywd j nadużycia zasłonić.

N^y skuteczniejszym do tego celu środkiem
trlt* n* oł niAntm m. .. - r ___*___* ■. *

kow zniewala. Nie rozpisano wJeoey na wspB" 
mnione obwody podwód jak .68o5, z których 
tylko 5 606 odstawiły, a ciężar Ó Świadczony, do 
którego 1 pobliskie miasta należały, słodzi korzyść 

na tamtejszą okolicę, z wybudowania koszar vy 
Łowiczu, przez ulgę w kwaterunkach spływającą/ 

Miasto stołeczne W arszaw a, oprócz zadań 
Wyzey \ ,ytkniętych, żali się jeszcze na posta­
nowienie rządu dhia 3 lutego 1816 r. zabrania­
jące naprawy domów drewnianych. Przecież 
urządzenie to wypłynęło z Widoków rzadney po-
llCVl . a rnyniooo • i w , r

liczby noszar 1 stajen wojskowych, lecz przed- dupadłyęh i niebezpieczeństwem o a n i * ' A  V'°~
się wzięcie to, tyle użyteczne i zbawienne, tak jących budynków które w stoh .aSraza-
powszeohnie żądane, licznym trudnościom podle- bydź nie mogą. Zali sie równi 7' V ° \erp.,a.n*
ga, mianowicie względem funduszu na budowy, podatków ażjdo roku 1 8 12 w V ' Z Z?jeg'os.cl
. ,,..3 ,1 , m„ , sc .  8„ oi wyłMC„ j ;
koszt ogolny, z wielką oszczędnością i użyciem wane i źe dosiarn»«.nB t • ai , x '-kwo“
spu.toszałych f t  miastach 'gmachów i mało za- opłatę zł. poi \  Z  Z l le —  w
mseszkałych klasztorów (jak właśnie w oddziel- Co sm tycze z deM !-i 7 \  m,es*kailco'f1:
ney p etycy i izba poselska żądała) obliczony, ich, pochodzi z n a l e ż n i  od ^  > 7 ’ *0,« atU,k

J.  ■ o n i e g t  u a t  p r z f  Ka-<

zaney. Dozwoloną została wyłącznie exekucya 
tych podatków w W arszaw ie, i  powodu, iż to 
miasto stołeczne w ostatnich k ijk ach  miało spo- 
soonosc wynagrodzenia sobie póni««ioney str&ty 
przez rozmaite potrzeb woyska, towarów, 1 ro­
bot za gotowunę dostarczania, i w . góle mniey 
nawet doznało ciężarów, które wtedy kray cały
f i n t  v l r  a ł t r  C* ^  J  .  .. _ j  r  1 ■»* J  J

, r tionjay ŁUCjpO-*
dobieństwo łożenia tak znacznegcl kosztu ze 
skarbu w teraźnieyszem jego położeniu, poleci­
łeś Wasza Cesarsko-Królewska Mość Radzie roz-
trzaśniecie środków, przćz któreby można skło­
nić w całym kraju mieszkańców do udzielenia 
pom ocy, w pożądanem od nich wystawieniu
koszar, bądź przez pieniężną dobrowolną skład- nawet doznało ciężarów Ł*óre l i"

, s  dt,tyi^  c °  **5 d» #■
Lubo już d.wniey „ , d  c y n i i  w tey m,er2'e‘dś

niektórych, p r « E i , dane „ „ „ 1  W y  £  Ogól.

skuteczne, nie omieszka jednak stosownie dc konstytaoyyną w a r t y k l S r T f ’’ § * * * * *
Naywyzszey woli Waśzey Cesarsko-Królewskiej swą op iek/ zarówno d i f ' 7 °  ro*0,«8*
Mości zająć się jeszcze dokładnym ważney tey z t i r  główriey zas dv w " s*ysttt'cb obywateli, 
materyi rozbiorem, która co do wysokości skła- w ^ e  jeśli L  z konsT i ’ ** 7  P™?'
dek, ichi proporcjonalnego rozkładu, rozdziału kosz- tr z e b ią  zatwierd.enfa ie ś i?  P°~

t f c i V s = H  r r - y ^  w  « .bliozny, i obywateli, dłuższey narady, i grunto- 
wney rozwagi wymaga.

Stawiame koszar w Łowiczu i dostarczanie 
potrzebnych do budowy materyałów, dało po­
wód do petycyi izby poselskiej, w którey oby

r i K n r n r ł i i  _______» * •

ńie mogą.
T e  są w  bgólności żądani* miast, i ich wy­

jaśnienia. J
Nie wid siała rada potrzeby wspominać p0- 

mmeyszych, jakoj to: o ustanowieniu (armarków;
h l l n n t c i k n i i i  m n e ł A r w .   _________ ' i  *

watele obwodń sookczewskiege i °  ^ n o w i e n i u  jarmarków,
zalą się ó nakaz przystawienia tam 35*68i »iod 1 ° ‘ n*um o®. 0H;> 10zrzą;dzeuiu iunduszasni, do­
wód, i proszą o wynagrodzenie > P brami mieyskiemi i t. p które zwykłą drogą

Nie można zataić, że dostawa podwód nie- zasad ^ P ° ^ ł ug ogólnych
dogodną jest rolnictwu; lecz nagła potrzeba nie- ż-'dna nr ° i ^  ’ jfś,i -"ie zajdzie
kudy^do^ chwytani, a,, n .dz„ yo, . yn, ch SroJ.  ‘

*  ° ‘"° ° n* m n <  Radca * * «  S 3 5 ^

u Sąd Z i r n % ^ Xm 7k Z ! hz'aymuiv  ste cia- Jn™ ' .»<>* '■ » «  U l ™  .8
Slym rozbiorem konkursowego dziełu mkcessorow k i .w u L  '"micie, ’S, °  Jeri‘£ °  Pa*z'
zeszłego Mikołaja Łościałkowskiego M arszałka ram i w dobrach Z o l n T T *  ^  »  ^r^ e"S<J“
Wdkom. z jego kredytorami i debitorami posiano- położonych udetermi Rosslenaki™
Wlt w d™V So idącego m caSbra wziąć do narno- stkich Z l  dermiri°wany, po załatwieniu wszy-
wy, zeby wi?c tak kr edytor owie dla zadowodmenia uyck C*r "?°*Cl™  P a z e r n a  zjazdow i włascL
swych stosunków Jako też pozwem edyktalnym po- cyt pap iJów  m l s s l f  ^  F * 6™ **™ ?- *™ poria~
c i ą g n i j  od massy debhorowie dla usprawiedliwię kiewicza Z  emfu t9/» " * iu zu  t debit Jerzego Pasz-
m a się w ciąga  takowego czasu w Sądzie Z iem  r w l  wJ ś* lecm c y c h  dnia 20 listopada 1820
W iłkom. sarni przez się lub przez unwcowanych Ja- Hy i n t Z ^  ^ ^ 7  P ^ z  stra­
wili się poostatecznie wzywa . 1820 roku dnia iq  je do dni T  *V C ^  P °mnńer  s¥ j  swo-
«ó™. r i , r z r ; i  kl S id tia  » « «  r.

M ichał Rouba Sędzia Z iem . W ilkom  -acra  dl,. ■ . przez trJ krotną ow i.

c ,‘~  * *  ~
' 9 dnia' Sędzia Grodz. Rosień. Prezyd. Blin-

^  T u ^
(i;



O zgubionych papierach.
N izey podpisanemu, w przenoszeniusię 

i-mu 3 W  Malewskiego na przeciw remizy, 
L  °neły papiery w arkuszach, więcej 6o, ćwiart­
kowa poskładanych i zapisanych, po w a s z e j  
l i c i ,  łacińskim językiem: niektóre nawet rok i 
właściciela imię mają wyrażone. Jeśliby są  ko­
la jakim sposobem dostały, raczy je  twrócic pod­
pisanemu tu właścicielowi, mieszkającemu dopiero 
W mitrach uniwersytetu na dziedzińcu Sto Jan- 
iklin . MÓry z największą wdzięcznością dla do- 
breoo- oddawcy nagrodę przyzwoitą  , pieniędzmi
W  le i  x i ą i k a m i , pr zyr zeka . .

Alexander Bohatkiewicz.

tarze hiszpańskiej, mając z Umiar p rze p ę d z ić  zi­
mę w tem mieście, ofiaruje się dawać lekcje chcą­
cym się uczynić na pomienionym instrumencie, mie­
szka na zamkowej ulicy u> domu JP. Walońskiej 
pod N .  186.

Gitara Hiszpańska.
5- P rzyby ły  z Wiednia do tute jszego miasta 

Jp . A loitJ  Nentwich artysta gra jący  na g i­

tJ w i a d o m i e n i e .
2. N a  ulicy Wileńskiej niedaleko Zielone­

go mostu w domie narożnym murowanym pod 
JV. 854 zna jdu ją  się do przedania za cenę po- 
mierną, łtno Kocz Petersburski wygodny mało 
używany, 2do drążki z  dyszlem tez mało uży­
wane na cztery osoby wygodne, 5tio sanki zimo­
we nowe z pudłem krytym i na resorach, ktoby 
sobie życzy ł co z tego nabyć, dowie się o cenie 
u murgrabiego tego domu P. Byczkowskiego mie­
szkającego na dole od ulicy„

Arendowna dzierżawa.
3 Na mocy zwicrzchnkzych urządzeń wydanych względem dóbr wakujących i do dyspozycji  

skarbu przy■ adłjch izba Skarbowa Grodzieńska ogłasza i do powszechnej podaje wiadomości , ze 
d o l n a  Skarbowe w poniższej iabtlli wyrażające się przeznaczają się do oddania od dnia i  2 kwietnia 
H a s t ę  Dującego 1821 r. W arędowną possessyą na lat 12 z publicznej licytacji odbywać się mającej 
W tty izbie Skdfbówey,  najprzód 26 października, powtóre 10 listopada b. r. a potrzecie ostatecznie 
dnia 15 S t y c z n i a  następującego 1821 r .życzące j więc zadzierżaunć którekolwiek z wyszczególnia­
j ą c y c h  dóbr, rńcZą p r z y b y w a ć  w terminach wyrażonyth do izby Skarbowey i mieć w pogotowiu 
eWikcy a. cz v  to w pieniądzach czy też tu nieruchomym majątku wolnym od wszelkich długów, kłó- 
raby odpowiadała wartością swoją we dwoje tey, jaka się oświadczyć może ostatecznie ilość do­
chodu rocznego ż majętności skarbowej. P

Tabella nTajątkow A  h M  obłych w Gubernii Grodzieńskiej sytuowanych, które będąc wakującemi 
przeznaczają się do oddania z publicznej licytacji w ipletnią arędowną posessyą od dnia 12 kwie­

tnia następującego 1821 roku.

Nazwiska Powiatów i 

Majątków.

W  Powiecie grodzieńskim. 
folwark Struha -  -  -

2 Folwark Skomorosżki z  pięcią 
wsiami, Skomoroszki, Trocki- - 
my, Lapieniowce, Chojniańy 
i Pohorany, tudzież go rhór- 
gow łąki - - - - - -
Wieś Wiszniowka - 

W  Powiecie Łidzkim .
!4 Dzierżawa Pohacze i Mela- 
, tycze - - - - - - -
5 Dzierżawa Likańce - - *'
6 Dzierżawa Ukolniki - -
7 Woytostwo Lidzkie - - 

W  Powiecie Nowogródzkim.
!8 Dzierżawa Kuchanewszczyzna 
•g Pustosz Lipniszki -  
r vv Powiecie Słonimskim. 
j o  Dzierżawa Clio dziewicze 

W  Powiecie Kobryńskim.
11 Starostwo Kaliskie - 

W  Powiecie Wołkowyskim.
12 Dzierżawa Męczeli -  -
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Uwaga. Majątki pod iemi znakami [a. f .  A) oddawna były z  uprzedniej licytacji w 6 letnią arę- 
dbwńą possesyą z takowych majątków opłacało się do skarbu rocznej intraty a mianowicie z fo lw ar­
ku Struhi 55 rubli, ze wsiafViszniowki i 462 rubli i z dzierżawy Puhaczow i Melatyczow 160 rubli 
a s s y gnacjynych. Grodzieński Vice Gubernator i kawaler Konstanty Max^mowicz.

Bernard Kudarowski Sekretarz Guberski.


